
----------------------------------------------- w
.

\ ■■HM

ROk Xl Mf' 280 I

l i  1 F  r s s ^ T r s g c * : s s * .  K ^ ^ m , s m  •4 * “ — • * * * - * • * -  “ «■• f f l

• ~  srssa r« ?ss~i» : i$, fi ^ /^sV I 5 ■“■tak *• -*«“ ««■•»"->•
Strajki laik wjpadkl zwalniała Wydawał- % .  t ^ J j k  * J { M ]  radakcyjaym. Z zagraaioy 10t». drolaj. ”
ctwo z dostarczania numerów bez zwrotu
— — części kwoty abonamentowe]. — — Ogłoszenia przyjmuje sią do godz. 9. przed poi
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Strzelca Franc K la w eg o  z 68 pp. w Lesznie na ,w& £  zagrafa g S i e t r a b E m  S S k S J ^ i  *? 7 T T * l S t  :
^ ie r ć  za uprawianie SZpiegos.w,a „a rzecz Niemiec łudniow y\ gdzie d o * *  już n i e b y t  r o i  ! *****
Wyrok wykonano. rpw Całe wsie się  pod wodą.Drogi stały z ^ dŁ i e X a  angiel9kich stawJL celnych, przecho . i

Wizytami n M arin irA «irT » sLę me do przebycia. Pociąg docw aj^ do stacji ,dz^  dziś na drilgi pian wobec groźby, jaka zawisła
W U y ta  m in . n arm k O V lC Z a przeznaczeniu to,rami okręznemi. H ze^ i kanały weZ.  naJ  . m ś,wiatf m z powodu Obniżenia kursu funta.

Do Warszawy przybył wczoraj, mjin. spa>aw zagr. brały do niebywałeij d0tą;d wysokości. Woda- zalała * P
Jugosławji Marinkoyicz wraz z małżonkę,. Na spot- więlkie przestrzenie kraju. Jeden z pocięgów po- lO  flllljO llO W  ZfO tyCh 113 Z a S ! ł ' I
kanie wyleciał .do Bogu®1 i na samolotem poseł jugo- sp’esznyoh uniknął katastrofy dzięki przytomncści HI a  h g y f o h o t n w c h
słowiański W Warszawie min. Lazareyic 'umysłu okolicznych farmerów, którzy zatrzymali •  ; ..

pociąg nad samą wyrwą, utworzoną pod torem przez Na odbytem w dniu 25 bm. posiedzeniu zarządu t;.
P a n  w o j e w o d a  p o m o r s k i  W W a r s z a w ie  wodę. głównego Funduszu Bezrobocia ustalono prelimi-

pan wojewoda pomorski Kirt®ł% wyjechał w Trwające w dalszym ciągu bezustanne dee®cze ^  budżetowy tej instytucji na mjesiąc g r u d ^ ń
Doniedziałek w snrawa-ph służt^wyph do Warwawv zapowiadają znaczne mszeirzeni® się klęski.. r°klu bieząiceg- ?ponieoziarea w t,piaiviach służbowych ao YYarszawy. ----  v v Proliminarz przewiduje m. ,i,n. na zasiłki dla bez-
S rk.? r a, r je y pomorakle^  w Warszawy po- robotoych robotników k J tę  9,374,000 zł., n a p i j a -  ;
1 1 Aa d l- Z s t B f g  B s n k U  A ilS iC S s S C iS g O  ^dy bezrobotnych do miej&c palący 4.100 zł, wyv

S p r a w c a  z a m a c h ó w  n a  p o c i ą g i  2  B a n k i e m  H o l e n d e r s k i m  ! Su^y powyższe ustalono w prz^widywaniju, że

niem lekarzy - psychiatrów tutejszego sądu Syf^ sk in ^ a ^ a n Ł m 2 wyoh‘ w ^ le s F 1 okdokS o b o r b e z -  
ster Matuschka. sprawca głośnych zamachów na s, ‘ n \ - i r m  , r  I !  ™  wyn ao bardzo po- robotnych > ; ■
pociągi, jest człowiekiem normalnym i w cał®j. pełni WttzPy ktmfhki. W sw o p  czasie dn«a 21 wrześma, ' 0D / cn; . . .  . ..
za swe czyny odpowiedzialnym. y J P \Vrelka Brytanja porzuć da parytet złota, bank S O W teck O  ■ franC U Skl p a k t  O n ie a g r e s j i

J * holenderski zaządał, by bank angielski pokrył w zło- __. _ . . . . . . . .  . , i. ;
B a n k  p o l s k i  w  B u e n o s  A ir e s  S T 2 S K  ^  - S S ^ s  T S Z & F S & p S S Z S ? £  ■

Buenos Aires. — Z okazji otwarcia pierwszego ryczna odmowa w o^c czego dyrektor banku holen- r,1° Wy zpew^ym wybitnym przedstawicielem korpusu 
banku polskiego w Buenos Aires, poseł Rzeczypos- derskiego poda’ się do dymisji jako odpowiedzialny dyplomatycznego Dyplomata ten w sposób kategory 
pohtej wydał bankiet, na którym obecny był mini- z,a straty, jakie z tego. powodu poniósł bank holen- czny  8twi6rdZ6> iż wbrew P°gł°akom, rozsiewanym
ster sprawiedliwości i szereg wybitnych osobistości d“ 'Ski przez hoiszewbów, paikt o nieagresji między Francją •
ze świata finansowego i  handlowego. Bankowi Hoienderskiemu grozi w ten sposób no- a R°S&  s° wiec!;9 nie je«l podpisany. Niema również
, 1 ____  . _  . . . . w,i7tnir dp.fi' (rt  ̂ Żadnych podstaw do twierdzenia, iż pakt ten w naj-
N c  w e  z w y c i ę s t w o  P o l a k o w  W s p o t k a n i u  Obecnie'’jednak bank holenderski za zgoda rzą- przyszłości będzie podpisany, kwestja ta pu

h o k e j o w e m  W B e r l in ie  du holenderskiego przepiął powyższe zobowiązania 2°ctaie zuP€łn,e odartą.
Berlin. 1. 2. (PAT) W pałacu sportowym odbyło na administrację rządu Indyj holenderskich^ która R o k O W d n ia  P O iS k O -n ie m ie C k ie  W S p r 8 - 

sie wc<zoraj wieczorem ,spotkanie rewanżowe pomię- zobowiązaniami temi zamierza spłacić pożyczkę, u- tu a r h  w a lu łń u n r r h  i f in a n c n u n ir h  
[m <lzy warszawska cl/niiży«n̂  hokejowa Legjdj, a dru- d̂ e,lo«ą I^djom Mejideraknn przez ban^ anigielska w a i.li  w a iu & u w y u i i m ia n s u w y C il

żyaę, bi^^e^burs^eg^ kilubu łyiż wiar skiego rta lo- 1 w wy^Qk°tści 11 mili jonów funtów. Płatność tej po- War^zawa, 1. 12. (PAT) W cią^gu paźd^ietimlka ;
dfzie? która wystąpiła wcizwaji z dwoma, nowymi gra- ! ^  ezM przy pa da w r. 1933. Fakt te*n wywołał protest i . istopada br. odbyły się w BerLinie a Następnie w 
ezami. Ł ; bank-u angielskiego i obecnie ô ba bank] sę. w stanie Warszawie trokowania między przedstawicielami rząr

Spotkanie, z^ończyło się zwycięstwem drużyny ! zatar«u- ‘ du P0,18̂  i  *&*&**«<> w sprawie wyko- e
polskiej w stosunku 1 • 0 | ------------ układu waloryzacyjnego orae wielu innych

n ^ io n n ilr  U filpńclr i"  ?nA ui u iw r k A d ii i sprawach natury finansowej.
B u t n e  w y s t ą p i e n i e  b .  o f i c e r ó w  i ” Ł/A,Cnn,R‘ w , ,c n s R I  i n o "  w y c n o a z i  | szereg ważnych spraw, będących przedmiotem

h iP m iP flf ic h  vu ^  P'ro^bę wydawnictwa „Dziennika Wileńskie- rokowań, został ostatecznie załatwiony. — Nieillczne
n ic m iC u U U I W k i OICWCU I go“, Sąd Okręgowy w Wilnie ponownie rozpatrzył pozostałe sprawy, które w układzie waloryzacyj-

Królewiec. W dniu 27 listopada odbyło, się w sprawę zawieszenia tego pisma i cofnął poprzednie nym zastrzeżone zostały do późniejszego uregulowa - 
Krółewcu liczne zebranie związku narodowego nie- . swe zarządzenia o ziawieszeniu dizienniika. W moty- nia będą przedmiotem dzisiejszych rokowań, które ^
mie.ckich oficerów, w którem brał udział b. książę . wąch sąd stwierdza, że w Wilnie nastało uspokoję- zoHaną wznowi me jeszcze przed końcem br.
pruski Eiteil Friedrich. Wygłosił on przemówienie ; nie, wobec czego poddaje rewizji poprzednią swą p 0 -, gfl
o charakterze programowym, w którem nawiązał do uchwałę. t i t i p  U iJ a  ic i .L fv ;iU a r u  lO p n c S O
dawnych tradycvj Niemiec przedwojennych. .Powizię- i Wskutek tego wyroku wieczorem „Dziennik W i- i P O d  B o r y s ł a w i e m
“  ” b” ‘ °  Cl“ « , t W  i | Borysław. W Schodalcy wydarry,. się esk sp l-

K o n s o l i d a c j a  o r g a n i z a c y i  s o l s k i c h  j Z  u n i w e r s y t e t u  w i i e ń s k i e a o  I H
w  A m e r y c e  | T) L  u n iw e r s y ie n i  w i i e n s K i e g o  , R ^ tn ik  Daniu ptaskowńiak, chcąc odgrzać za-

Nowy Jork. Sejm Zjednoczenia polsko-nai-odo- ! wu ygodmowej przerwie zostały j marznięty rurociąg ropny, znajdujący się przy re- .
wego oraz sejm Synów polskich uchwaliły połączę- i whS 2 ?Z*? SZy tklch WydZiałach uniwer' I zerwo^rze, posługiwał się w tym celu płonącą po-
nie obu tych organizacyi, z których Dderw&za liczy «  ̂ i** j chodiiię. W skutek tęga na&tęjpił wybuch. Rozer- * <
16.000 członków, druga 12.000. Na wspólnem nosił- j _ ,-,.S udencl Pol*cy we  _ wszystkich salach j wuar został kompletnie zniszczony <a siła eksplozji

t dzeniu obu sejmów, odbytem w Nowym Jorku wy- i Jsca P° PraWeJ stronie, a zy zi po lewej. Zaszło j była tak wielką, jż Płaskowniak zostaił rozszarpany
brono cenzorem adwokata Gutowskiego i uchwalono PTzy em kilka wesołych incydentów. Mianowicie kle- j w strzępy. Zniekształcony tułów pozbawiony koń- 
wyrazić hołd p. Prezydentowi RzpPej i p . Marszał- fP ^  nie saadać po stronie , czyn, znaleziona w odległości 80 m. od miejsca eks-
feowi Piłsudskemu o raz u*na„ie g e 4 a ł 4 ł  Dresze- i E slftd^  I P ^ j i .
rowi, któremu sejm składa jednocześnie dzięki za ” * n le ^  s ' B e s t j s l s k i e  W y iT IO rd O W a n ie
sianie zgody wśród wychodźtwa. j w  S t a n a c h  Z j e d n o c z o n y c h  j c a ł e j  r o d z i n y

P r o k u r a t o r  -  d e f r a u d a n t  s k a z a n y  Londyn. — W związku z rozpoczynającą się se- j Lwów. — W nocy z soboty na niedzielę njewy-
r a 3  ls *a w i e z i e n i ?  I koogresu amerykańskiego korespon. waszyng- ! kryci sprawcy wtargnęli do mieszkania, karczmarza i

u«MC2 tońsiki Ttmes‘a“ donosi, że widoki sesji są  bardzo j Abrahama Seifrera w Młoda*!® (pow. Lubaczów)
Poznań, 1. 12. (PAT) w  dniu wczorajszym za- niepomyślne. Przewidywania, dotyczące d«ficytu hu j prawdopodobnie w c®lach rabunkowych. Bandyci ;

kończył się toczący się od przeszło dwóch tygodni dżetowego okazały się zbyt optymistyczne, gdyż de j zamordowali siekierami całą rodzię Seifera złożoną, * •
pr°ceis przeciwko byłemu podprokuratorowi Sądu j ftoyt w rzeczywistości będzie o wiele wyższy. Urząd ; z  i w y ,  córki', i syna* oraz jego samego, poCzem
Okręgowego w Poznaniu, Demb®ckiemu. Oskarżony j skarbu musi pożyczać na wysoki procent zanjim kon i zrabowali pewną ilość gotówki, tytoniu papierosów
został uznany winnym sprzeniewierzenia depozytów gres nie uchwali nowych podatków. Sytuacja prezy | i' garderoby. Po dokonaniu zbrodni i  rabunku ban
w trzech wypadkach i został skazany na 3 lata wję- denta Ho°ver i jest bardzo trudna. Również widoki dyci zbiegli, pozostawiając na miejscu dwie okrwą-
zietnia z zaliczeniem aresztu śledczego oraz na utratę zajęcia przez kongres liberalnego stanowiska w spra ! wionę siekiery. Zaalarmowana policja podjęła pościg l’ ' 1
praw obywatelskich w ciąjgu lat pięciu. wie długów międzysojuszniczych są znikome. przy pomocy wywiadowców i  psów policyjnych.
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Stanowisko Francji
w sprawie drygów niemieckich
Londyn, 1. 12 (PAT) \Y z wczorajs^ytm
wspóRinym (>bnul(>m (ministrów Fllaadi,nłaj, Sirrwo,n a, 
Chamberlain*1 i Hivnr i:fil<a!lla, które wywołały wielkie 
zaiitnteTesjKimhe o'i*a'z wiele nieścisłych komentarzy, 
nv a r0daj‘lle źródło francuskie w- Londynie oświ&d- 
•oz a:

1) Rugpnowy nie ck>tyczyły bynajnmiej sprawy ta­
ryf celnych. Omawia no w yłącznie międzymafr<>dową, 
sytuację finansową.

2) Ze -strony brytyjskiej wyrazić miano ofoawę, 
źe sytuacja k - *ó tk o torf! 1 i n °,vv ych kredytów bryty j-

skich w Niemczach wobec negatywnych widoków 
zwrotu ich, sądząc z mowy Lava-lia, utrudni stabili­
zację funta.

3) Flaindin podkreślić miał stanowisko Francji 
dc utrzymania 'asady odszkodowań, zwłaszcza ° 
•chodzi" o sph>ły b^z^arjon^owe. Pozatem minister 

francuski zaznaczyć miał skłofrwiośćFrancji do paczy  
nienia kw cesyj w spłatałch warunkowych W  goto­
wość w-s pół pr a. -y w' Meruiiik-u przeksztełconio kre­
dytów- krótkoterniiiiowych na pożyczki długotermi­
nowe pod warunkiem stasowanych gwaraneyj poli­
tycznych ze stirotny Niemiec.

4) Wynikiem rozmów miały być pewne uzgodnie­
nia wobec pogłosek na temat techniki ewentualnego 
postępowania w k ierunku, wskazanym przez Fla*ndi- 
m.a jako jedyne wyjście przekształcania kredytów- 
aitgielskich p;r'y aktywnej pomocy Francji na po- 
żyozk i d ługote :*nijnowe.

Protest nauczycielstwa powiatu
ch o jn ick ieg o

Dnia -28 listopada ter. o godzinie 9-tej odbyła się 
w auli miejscowej szkoły powszechnej konferencja
powiatowy w której brało udział nauczycielstwo
s^kół powszechnych i wydziałowych całego powiatu 
w liczbie około 250 osób. Część pierwsza konferencji 
poświęć ma by ła sprawom dydaktyczno-metodycz­
nym. Przeprowadź10no lekcję w oddz. I. na temat: 
„Świat“ — śr»'lk j komtuniikacyjne — w oddz. II lek­
cję języka po’skiego metodą śpiewu Kłosińskiego, 
oraz w‘ oddz. V z rachunków metodą grupowy 
„Targ“. Po®atem nastąpiło streszczenie przez wszyst 
kich nauczycieli dzieła Dr. Ludwiki Jeleńskiej: 
„Sztuka Wychowania".

Część druga konferencji przeznaczona była do­
konanie wyborów przedstawicieli naaiczyciellstWia po 
wjatuj chojnickiego do Rady Szkolnej Powiatowej. 
Na wstępie padał przewodniczący p. Inspektor szkol 
ny Stanisław Grochowski do wiadomości odnoszący 
się do wyborów regulam in oraz odpowiednie ustępy 
ustawy, gtatuti. i rozporządzeń. Na delegatów wy­
brano » pp. 1) Brzezińskiego z Czyczków, 2) Izydora 
Kurdyna z G°ckowic, 3) F ranciszka K ratka z K ur­
cze,go. Na zastępców pp. Radtke Z Angowi-e, Wańtow- 
siki z B rusa Stańkę z Czerska.

W końcu odczytano rezolucję treści następują­
cej, którą wysłano do Głów. Zarządu Z w. Obrony 
Kresów Zach. w Toruniu.

REZOLUCJA
My, nauczycielki i nauczyciele szkól powszech­

nych » wydziałowych powiatu chojnickiego, zgroma­
dzeni na konferencji powiatowej w Chojnicach w dniu 
28 listopada 1931 r. w liczbie 250, protestujemy prze 
ciw niecnej polityce zagranicznej Niemiec, dotyczą 
cej rewizji traktatu wersalskiego i przeciw wystąpię 
mu Senatora Roraha w Ameryce, który wyraził go­
towość zmian naszych granic na korzyść Niemiec.

Oświadczamy, że wychowani po większej części 
na Pomorzu, zamieszkałem od wieków przez rdzen­
nie polską ludność i użyznionem krwią i potem Pol 
skiego Narodu, zdamy znaczenie M»rza i Pomorza 
dla Polski i nje pozwolimy, aby polskie Pomorze O 
chociażby O piędź ziemi uszczuplone zosiało.

Ślubujemy równocześnie, że w tym kierunku pr° 
wadzić będziemy intensywnie pracę nad wychowa­
niem obywatelskiem młodzieży naszej pomorskiej, 

k*óra o znaczeniu Pomorza należycie uświadomio­
na razem z nami bronić będzie granic Najjaśniej­
szej Rzeczypospolitej Polskiej do ostatniej kropli 

krwi.
Inspektorowie powiatu chojnickiego: 
Stanisław Grochowski. Jan Hoffmann 

Za Nauczycielstwo szkół powszechnych: 
Paprocki. Kapiszewski. WiańtowskL 
Za Nauczycielstwo szkół wydziałowych: 

Stańkę.
Konferencję zakończono o gadz. 14.30.

Czy mmistr&wśe maśą wstawać 
przed generałami

Berlin. (PAT). Tematem ogólnego zainteresowa­
nia jegt :»eyder.it, jaki wydarzył się na kongresie 
spółdzielni w Świnoujściu.

Według „M°ntag Morgę11"1 pruski mili. finan­
sów dr. Kńpper. który był obecny »>a tym kongresie 
nie wstał X miejsca w chwili, gdy w czasie wygłasza­
nia jakiegoś referatu uktwzał się na safli gen. Macken- 
sen, owacyjnie witany przede resiztę zebranych. Jo za- 
•cliO'va nie się pruskiego min. finansów zwróciło U* 
wagę kół prawicowych, które im.terwenjowały u pre­
zydenta Rzeszv Hindenburg wystosował list do kam
cWza Rzeszy,’iP-nając zachowanie się pruskiego mi­
nistra finansów Kieppera -za obrazę armji pruskiej. 
Prezydent Hindenburg domaga się w tym liście, aby 
rząd pruski udzielił urzędnikom państwow. inSŁrńk 
cji, mającej na celu zapobieżenie powtórzenia się 
tego rodzaju wy padków. Lte*em tym zająć się miał 
rząd Rzeszy i rząd pruski. Pretojer pruski Braun 
Starał się całą t^ spraw ę zbagatelizować. Jednak 
wskutek nacisku ze strony kanclerza Bruninga, aiby 
sprawa była traktowana* powa-żnie i aby wymagana 
instrukcja rządu pruskiego została wydana urzęd­
nikom, premjer pruski Braun oświadczył wyraź- 
nie, że' nie wyda rozkazu urzędnikom), aby wstawaj]! 
z miejsca przed b generałami armji cesarskiej.

W sura wie Teg° incydentu wniesiona została in­
terpelacja w sejmie praskim.

Min. Beck wyjechał do Paryża
Warszawa, i. 2. Podsekretarz stwmi w Min. Spraw 

Zagr. p Józef Beck wyjechał wczoraj, wieczorem w 
sprawach urzędowych do Paryża, skąd uda się na­
stępnie na 10-d'UoWy urlop wypoczynku wy

Sataniści w Londynie
Wniedaw-nym czasie obiegły prasę .niesamowite 

pogłoski o rytuałach satanistycznego kultu w Fin- 
Jandji. Koł« kryminalistów nje były niemi jednak
zAdziwipn-e, b° oddawna już znane były fantastyczne 
wprost zbrodnie, które zdarzały się w Finlandji. Ba­
danie okropny i łi tych wypadków rzuciło światło 
jaśniejsze i na zdarzenie, mające miejsce w innych 
krajach. Stwie.rdzo.no, że w Angljji czarna m,agja rów­
nież kwitnie. 1 tam zdarzają się wypadki jakichś ta­
jemniczych grzebań po cmentarzach — jak to było 
w Finlandii — ' nie ulega już wątpliwości, że ist­
nieje tam prawdziwy kult szatana, który zatacza co­
raz gizeirsze Kręgi. Kult ten jest, jeśli tak można po­
wiedzieć ,,zmodęr11izowany“, dopasowany d° psycho- 
łogji powojennych ludzi. W całym szeregu miast 
angielskich powstają tajne stowarzyszenia, w któ­
rych praktykuje się niesłychane bliuźnierstwa i o- 
hydtne wprost praktyki.

Jak donosi Z Loirtdynn korespondent jednego Z 
pism wiedeńskich, jest to rodzaj duchowej infekcji 
wskutek przedenerwowainiia, któren,u Anglja uległa 
po wojnie nie mnjelj °d innych narodów kontynentu.

Znane są wy pak i, że młodzi ludzie powodowani 
ołioroWliwą mapją żądzy wrażeń, dopytują się skwa­
pliwie o takie tajne organizacje poprostu dla cie­
kawości i zabawy. Zostają wciągnięci w tajeI,iniczc 
sieci i padają potem ofiarą wyrafinowanej perswazji 
Centrum tych tajnych stowarzyszeń znajduje się 
w Londynie; władze wiedzą o istnieniu formalnych 
świątyń djabła. Zdarzają się od czasu d« czasu róż 
ne tragiczne „wypadki" njgwyiłurnączonę samobój- 
,stv a _  wszystko to jest w związku z działalnością 
satanistów. W sekretnych tych „świątyniach" gr°- 

, madlzą się członkowie sekty. Przed o,d!w,róconem knu- 
i cy-fiksem odprawia sie „czarna msza", potem nastę-

Spocpiedź Koła łódzkiego Ryszardo Frani
Grobowa cisza zalegała dziedziniec więzienia przy 

ut. Długiej. Kiedyś tylko rozHegło. się żałosne i prze­
nikliwe wycie psa, zamkniętego w budzie narożnika 
więziennego. Płakało zwierzę, płakał pi«S, najmil­
szy przyjaciel człowieka, węstząc zbliżające się nie­
szczęście. Był to wyżeł naczelnika więzienia „grube­
go" Modzelewskiego, wyżeł Z psięni tylko sercem.

, Ceremotnja,“ wieszania odbywał® się zwykle "d 
komendy: „ątrejsia rpbiata". W momencie tym prę­
żył się oddsiał kajmuków, a głuchą ciszę przerywał 
głos prokuratora, który w itmię „najwyższej spra­
wiedliwości" w iniję „Jeg11 1 mpega totrs kil ego w iell- 
ezęstwa, miłościwego g 0 'U d a,r ia “ odczytywał^wyrok- 
Padały słowa jak głazy na .serce skazańca, a usta 
szeiptały bezładnie słowa gorącej modlit'vy. Gdy skon 
czył prokurator — więzień spokojnym wrakiem sze< ł
pod szubienicę. _ ,Q

Nie było .wypadku, by zbrodnicza dton bremla 
założył® mą szyję nieugiętą, na polski twardy k|ark(, 
skazańca pętlę szubieniczną. Zakładali ją sołne sft- 
m] więźri iovvie.

Nie pozwoyno, by dłoń oprawcy dotknęła się m  
życia citRa ,niewolnika. Fremel zaciągał pętle i  wie- 
smf.

Kiaciy wszystko był° gotowe, uderza  ̂ werbel. B ł 
zawrotnie, by'zagłuszyć ostatnie stowa skazańca, « 
Fremel ciągnął za linę. Tak prerywano pieśń wol­
ności i duszone iej dźwięki w gardłach niewól tuków. 
Lecz nie zduszono jej. B° w chwila, gdy na  szubie­
nicy stygły zwłoki skaza-nCA, w celach wię®ietnmych 
T̂ oidnosił się śpiew chóralny żyjących.

Są zawody, o których niepodobna mówić betz 
1 wstrętu i zgrdzy. Niewątpliwie -niema na święcie 

człowieka, który szczyciłby się i chełpił profesją 
katowską, za>w dem kata. pan taki przedstawią zwy- 

» kle indywiduum. Kryje się, wstydzi, i unika r°zgło- 
i Su niepożądanego. B° też trzeba »i« posiadać wiraż- 
j 1 iw,ości, bv móc'wykonywać wyroki śmierci na tych, 

którzy w imię najszczytniejszych idei podeptali wdę-
i zy narzuconego „prftwą".
j Jakże odmiennym typem był Fremel Ryszard, lo 
j indywiduum wybitnie katowskie, człowiek bez skru- 

pułów. przekonamy się wkrótce, że Fremel nigdy 
nie zazn ał u czu cia  ws ty(1 u, nie znał wyrzutów sumie­
nia, nie poisiad-1 po.jięcia o t©m., czema właściwie jost
sumienie. Zwierzę stuprocentowa bestją w ludzkiej
skórze, chełpił się i szczycił ze swego- zawod-u. P°- 
w.ływał się później na s<we wyczyny podelca. na 
zasługi odda-ne carskiej dobranie, nieomal] żądał wy* 
stawienia poinm kia.

Typowy t0 byi zbrodniarz, agent, i prowokator
d by niewoli, wyjątkowy kat carskiej Rosji.

Niezmiernie ciekawe są rysy na ,czarnej duszy 
Premia. Pam iętają dobrze ci>, na. których Freime] 
zawziął pa,r°l, pam iętają jaką -cidkiawość okazyiwtał 
kat ich, chcący przed czasem przekonać się, kto bę 
dzie jego następną ofiarą. Często zaglądaj pn przez
„judaszowe" okienko -do celi więziennej, by przy j­
rzeć się swojej - fierze. A czynił to z najwyższą, rado­
ścią. Wtedy to małe, przymglone i jakby  gasnące 
oczy kata Premia, oczy bezmyślne i zobojętni Me na­
bierały wyrazu blasku i żyda., jak gdyby pod wpły-

pujią ohydne orgje. „Ukazywanie się duchów" na­
stępuje wedle zasady sprzysiężonych wskutek roz­
pętania się najordynarniejszych instynktów ludz­
kich.

Mimowoli nasuwa się uwaga, dlaczego policja an 
gielska jest t®k bezsilna.

P r o p a g a n d a  k o  /  u m s t y e t n a  
w  P o l s c e  '

w  Moskwie odlbył-a się uroczystość dziesięcM®- 
| clą komuinistycznego uniwersytetu mniejszości na­

rodowych Zachodu. W ciągu 10 lat uniwersytet ten 
wyćwiczył oikolo 10.000 organizatorów ,i propagandy 

j stów komunistycznych narodowości polskiej, łotew- 
| skieijs estońskiej, żydowskiej, litewskiej, i niemieckiej 

„Trybuna Radziecka" omawiając wyniki p r ac uni­
wersytetu komunistycznego żąda zwrócenia specjał 
ricj uwagi na kształcenie instruktorów ruchu koonu 
nistycznego narodowości pQ'lsk|iej. Pismo żąda, aby 
najmniej 300 takich instruktorów '.rocznie kończyło 
ter. wyższy zak>ad propagandy komunistycznej.

Z a d z i w i a j ą c y  w y p a d e k
iPrzęd półtora rokiem w Ra'»galorę w ln-dj!ach 

zmarł i tam zost. pogrzebany misjonarz z Pond-ichery 
(Indje francuskie), 0. Piaillot, który jako misjonarz 
działał w ind-jach w- ciągu 45 lat. — Obeen-iie ciało 
zmarłego misjonarza postanowiono przewieźć d° 
Pondich-iy. Gtiv gró>b rozkopano, okaza-ło się — jak 
podaje gazetą jndysjika „The Hindu" — że chociaż 
trumna drewniana była całkowicie zniszczoną i roz­
sypała sio, ciało zmarłego nietyilłco nie rozłożyło się  
ajc zachowało giętkość i elastyczność, jak U człowie­
ka śpiącego, co oficjalnie stwierdziły władze miej-
ideowe,

pakt ten wywołał zrozumiałe poruszenie wśród 
miejscowej ludności.

wem dziwnego uairkotyku. Takim bywaj Fremel w 
chwilach, gdy tropił i  myszkował i takim był rów-
n e-ż, gdy wieszał. Zdobywaj pierwszeństwo w czere­
dzie carskich pachołków.

Kimże naprzykład był niaczeMk ^lięzieim-a Mo­
dzelewski wobec Firemfla, sko.ro moskiewska jego du- 
S-za nie mogąc przecierpieć zbrodni i jej ponurych 
znamion ką.p»ł-, się zwykle w spirytusie-, dającym o- 
9zoJomi.etn.ie, ząpomintieinie i chwilę śpokoj-u.

iKat Fremel pił na umór po zdobyciu 25 rub li 
za głowę, p ił mjr z wyrzutów snjmiemją, p i;ł by prze­
pić zarobek katowski, pił by pić, bo był pijakliem.

Czelność to zbyt słabe, nikłe i bezbarwne słowo, 
by scharakteryzować mieim Friemla. Zwiytrodnialiec 

doczekał się wszakże zApła-ty, n »e 2 rą k  tych, któ­
ry  mwysługiwał się, Fremel odebrał sprawiedliwą 
zapłatę z rąk  swych współziomków.

Opuściwszy Polskę, kopnięty pr«ez c®ra, poiwę- 
! dirowal tam, skąd go d« nas zapędziły losy. P °wę- 
j drowaf do Niemiec. Znalazłszy się kiedyś w małej 
i zaułkowej piwlarence przedimjeść Bedlitn® spotkał 

„ilandsmana" i zwierzył s.ię przy piw ku ze swojej 
służby, on sługa i agent, cara,

Nie wytrzymała odporna -dusza niemiecka. Chwy­
cił „Jandstmam" za kufel i tak trze,pĄą)ł w- łeb med-uży, 
że wypłoszył z Frem |a zdikczerniałe życie.

podkreślić należy, że Frejmeil biorąc za głowę 
skazańca 25 rubilfi,' pobrał w ciągu roku ogółem 
2.600 rublk  powiesił on bowiem 104 więźniów. -Mó­
wiąc o prowokacji i prowokatorach dodać ntależy, 
że tacy szermierze w^oln-ości j®;k Głyd*iak, Fornalski 
W łodarczyk i inni, padli o fia rą  zdrady i ną skutek 
tego zostali straceni.

„K urjer Łódzki" Ston. Rach-il'“w>ki.
(Dokończenie nastąpi).



Rolnictwo no G. śinskii
K LLmait i glej>a Górnego Śląska gą dla roi nic twa

i) iekorzysto©. Mimo to o sięga roczna produkcja 
rolna i leśna wartość 200 milj. złotych i  daje utrzy- 
,ua;n ‘e jednej piątej ludności.
Lasy zajmują, 140.000 ha, tj. jedną trzecia obszaru 
województwa. 200.00 ha . znajduje się pod uprawą, 
ooOOO ha zajmują łąki i pastwiska. Głównemu produk 
'ami Są. jęczmień, owies i ziemniaki. Na produkcję 
owsa przypada przeszło 50.000 ha, na produkcję 
/Ąf: mm laików przeszło 40.000 ha. Roczno zbiory wyno­
szą, 700.000 kw. jęczmienia, 500.000 kw, pwsa d 5 milj 
kw zie^Mialkorw J

Hodowla bydła jest jedyną z głównych gałęzi 
górnośląskie^*- rolnictwa. Liczba krów wynosi 130 
tys.. M niejszą rolę odgrywa hodowla .koni, chociaż 
>losć koni można uważać za wystarczającą (233 000) 
H°dowla i tucz świń rozwinęły się szczególnie w ma­
łych gospodiars t wach robotników przemysłowych. 
W s,pomnieć wreszcie należy o hodowli, karp i w 30 
wzorowo prowadzonych stawach. Liczba owiec jest 
bardzo n iebaczna i  nie dochodzi nawet do 4.000. 
Ogrodnictwo i warzywnictwo nie zajm ują w produk­
cji krajowej z powodu niekorzystnych warunków ge­
ologicznych i  mimo znacznych potrzeb okręgu prze­
mysłowego po w aż nie j.sze go stanowiska.

(Przemysł rolniczy na terenie województwa stoi 
dość wysoko. Przeszło 50 gorzelni przetwarza rocz­
nie 100.000 kwintali ziemniaków. Cukrownia w Chy­
biu (pow. bielski) zapewnia uprawie b u rak a  cukro­
wego rentowność. Obszary obsadzone wynosiły w r. 
1928 625 ha.

Podczas wojny i w okresie plebiscytowym zazna­
m y1 się silny spadek rolniczej produkcji Ś ląska 
metyl ko z braku nawozów, z powodu licznych rekwi- 
zycyj koni, b y d ła  i produktów, ale także z b raku  
sił roboczych. W chwili przejęcia w czerwcu 1922 r  
rozwinęły władze polskie ożyw,io n ąak c ję  w celu pod­
li-esienia zaniedbanego. przez długie lata rolnictwa.

W 1923 r. założono śląską izbę rolniczą, w któ­
rej zastąpiona jest wielka i mała własność ziemska 
bez względu na narodowość. Izba zdobyła już sobie 
duże zasługi około rolnictwa śląskiego, ponadto T>0- 
sm.da ona 3 majątki, które służą uczniom szkół rol­
niczych jako stacje doświadczalne, przeprowadza ba­
dian a paszy, organizuje kółka diła wypróbowania 
środków tucznych, prowadzi akcję w celu -podnie­
sienia ^iedbanego dotąd ogrodnictwa itp, Obok ślą- 
.-kiej izby rębuczej rozwija się na terenie woje­
wództwa ożywianą działalność wielu prywatnych
organ.zacyi rolniczych. Władze kładą szczególny na  
Cisk na spopu'a.j‘yzowianie nauki fachowej. W tym 
celu zakłada s.ę sokoły rolnicze i gospodarstwa wiej 
sk-iego. ^

Przfiz założenie urzędu melioracyjnego przy śla- 
SKim urzędzie wojewódzkim i iprzez utworzenie osob­
nych funduszów które corocznie otrzym ują subwen­
cje z basy województwa, szukano załatwienia dla
sprawy oszuszenia rozległych terenów wilgotnych 
lub bagnistych. Przeprowadzone przed w0jmą .meljo- 
ęacje obiecały dobry wynik. Urząd meljoracyjmy 
dostarcza bezpłatnie planów oszukania i dozoruje 
Podjęte prace. W ten apasób dostarczono dotychczas 
planów odwodnienia przeszło 4 000 ha dła rolnictwa 
Śląskiego. 39 towarzystw meljóraCyjnych i ich człon­
kowie otrzymali z śląskiego funduszu melioracyj­
n e '0' :poizyczki 1 subwencję. W oigtanieli latach roz- 
prczęto pracę nad zdrenowaniem 3500 ha kosztem

przeszło 2 i pół milj. zł. Towarzystwa regulacji rzek 
otrzymują również subwencje i nifeko oprocentowa­
ne pożyczki do wysokości 60 proc. kosztów projekto­
wanych prac.

Dla polepszenia warunków bytu rolnictwa zało­
żono w Katowicach na wniosek obecnego wojewody 
ftlję Państwowego Banku Rolnego, która udziela 
kredytu inwestycyjnego i  obrotowego oraz pożyczek 
krótko- j długoterminowych. W pierwszym roku 

czynności udzieliła instytucja 6 milj. zł. kredytów 
w drugim już przeszlło 9 mają. Uznając konieczność 
pomocy dla rolnictwa przez długoterminowe li nisko­
oprocentowane kredyty, województwo przeznaczyło 
na ten cel około mjijjona zł ,z nadwyżki budżetowej za 
rok 1927-28. W roku 1928 stworzono specjalny fun­
dusz na obniżenie stopy procentowej długoterm ino­
wych pożyczek i na podniesienie kursu hipotek.

Dużo wagi poświęcają władze na doniosły pro­
blem reformy rolnej. Stosunki posiadania na Śląsku
są. zupełnie niezdrowe, przeważna część własności 
niemieckiej (Około 170 000 ha) jest w ręku wielkich 
właiścicdleli i rozdziela się m® kilka nielicznych laty- 
fundjów. Ten stan rzeczy jest jiastępstwem dlugoŁrwa
łego rozwoju historycznego. 87 proc. wielkiej włas­
ności ziemskiej znajduje się w ręku nieimieckiem. 
Obok Wielkich latyfundjów wegetuje ogromnie roz­
drobniona mała własność ziemska. Reforma rolna jest 
tu ‘aj nieodzowną koniecznością gospodarczą.

Akcja parceLacyjna prowadzona od r. 1926-27 
przez Okręgowy Urząd Ziemski w Katowicach .przez 
związek dostań zeniia .ziremi i przez towarzystwo asad- 
■nic®e „Ślązak" wykazuje pokaźne wyniki. Pod wzgie 
dem prawnym opieka się ta akcje  na niemieckiej u 
stawie kolonizacyjnej J

Śtr. 3

Dzifdzina hodowli nastręcza jeszcze więcej zapy­
tań tak w zakresie wyboru zwierząt hodowlanych 
jak 1 w zakresje k ie runku  i systemu hodowli.

Te zagadnienia musi rozwiązać każdy gospodarz 
sam dla swego gospodarstwa, ale po trafi to uczynić 
jedynie wtedy, biedy będzie mógł odpowiedzieć so­
bie na pytanie, co. się w- danej chwili najlepiej o- 
płaci, czyli jeśli hędzie^ię orjontoiwał w żvm i eo- 
S|nodarczem. , &

trzeba pam iętać, ż& kółko rolnicze jest pierw- 
sizem ogniwem, łączącem włościanina całokształtem 
ży c ia  gospiodapczego.

Od charakteru, wiedzy i przygotowania zawodo­
wego gospodarza przedewiszystkiem zależy stan go­
spodarstw®. Dlatego też podniesienie dobrobytu 
włościan w dńjej mierze jest zawisłe od wysiłku ja­
ki włożą w zdobywanie wiedzy fachowej,, aby móc 
przystosować własne gospodarstwo do warunków 
przyrodniczych i rynkowych. Zima jest tym okresem 
który należy wykorzystać dla pogłębieni® swej wie- 
•ozy. J

Wykorzystajmy- zimę

K siążę Srebrny
P o w ie ść  z cza só w  Iw ana G roźn ego  

I(7) przez Hr. A. K. Tołstoja.
Koleo kromnie i chytrze się uśmiechnął a bia­

łość zębów, wydało się, że olśniła jego tw®rz Ogo- 
rzaię.

Gdziebyśmy tam nędzni ludzie cudia widzieli 1 _
odparł, wruszając ramionami _  i nie śniło -nam/gde 
nawet o czemś podobneni. Na Wołdze żyjemy po 
chłopsku, a o Moskwie ®nj nam się śni w k ra ju  tym 
jeszcześmy nie byli. J

. Pomieszkaj tutaj — mówił Jan uprzejmie _
ikazę .Cię ugość'ć jaik najlepiej. Papiery  od Jermaka 
przeczytaliśmy i 500 strzelców z kniaziem B»łchow- 
skim 1 Iwanem Głuchowym przyjdzie im na  poanoc.

— Szczerze dziękujemy — odpowiedział K®leo__
jeno czy to czasem nie będzie za mało wielki carze ’

J®n dziwił ,jię śm iałością  posła.
— Oho! jakiś ty prędki _  r zeikł, patrząc nań 

ostro — me kazesz czasami, abym sam pobiegł w®m 
‘tt dodatek? Zdaje ci się, że ja m®m myśleć tylko 

o  waszym Sybirze ? Potrzebni są ludzie na bana i na 
Li wę. Bierz ,co ci dają, a  po drodze zbieraj ochotni-

B? s/ 6 te:raz różI,«j chołoty na Rusi. Za-
ncaist dokuczać mu codziennie o chleb, niech id ą  
zaludniać te nowe ziemie. I archieropowi wołogod 
skiemu napisaliśmy, by posłał ,z wam] dziesięciu 
popów do odprawiania m,Szy św. i innyCh obowiązków 
, , . * zf  szczerze .dziękuję twojej .carskiej mi­
łości — odpowiedział Koleo, kłaniając sfe po ,r a z 
d ru g i — rzecz o jest bardzo dobra, aie'nie żałui już 
na®ik ‘ Ca-rZie’ °Pl6CZ ,pop6W’ i i ładunków j®k’aj łV1ę t6j.

t ~  Niech Cę głowa nie b^li, Bolchow.ski już wie

1 wytarliśmy się też nieco — napominał Koleo 
z chytrym uśmiechem. ’

Życie gospodarcze jest sprawą bardzo pogmat­
waną, uzależnioną od wielu czynników, a więC ziemi 
1 klimatu, komunikacji, organizacji społecznej i ty­
siąca jeszcze innych kwes>tyj.

Rozeznać się w tern wszysikiem trzeba gdyż ina­
czej. nastawimy naszą gospodarkę na błędne  ̂torry
tak, ze pomimo. p raCy me przyniesie korzyści . A 
tymc^as^rn rozeznać się samieonu trudno.

.Pomocą diła gospodarzy w tym kierunku sa  to­
warzystwa • zrzeszenia, .któro za pośrodnictwenn n.o- 
siadaaiego ap®ratu badają przyczyny wydarzeń go- 
S^od^ozycii i stajaję, się zai-aieźć ^ajlepsze Sjposol>v 
postępowania W kiażdoczesnej sytuacji. Pra-cę tę pro­
wadzą kołka iolnicze, k«ła hodowców, spółdzieluie. 
banki, kasy Stefczyk® itp., posiadają oaie swe cen- 
raie, gdzie znajdu ją  się wytrawni znawcy żvciia ^o- 

spodarczogo., którzy udzielają o,dpo,wiedni.ch  wsik®- 
zow©k.

Kaiżdy rolnik, który zechce korzystać z siły o r­
ganizacyjnej tych instytucyj,, j,ch  doświad,roeń i wie­
dzy, może 10 najlepiej uczynić w cza-sie wolniejszych 
od pracy  miesięcy zimowy eh, zapisując się do tych 
towarzystw, które działają na teranie jego wsi.

Rolnik, chodzący swuopas,, niezawsze wie czem 
p  sługiwać Się w produkcji, gdzie i komu sprzeda­
wać wytworzone artykuły , jak  d osW ,w yw S  swą 
gospodarkę do polityki rolniczej państwa trudniej 
mu t® ze z pożyczkiami i płaceniom procentów Już 
pnzy organizacji gospodarstwa powis ta je bardzo’tru ,d 
ne .zagadnienie, a nfiano wieie: zy dbać więcej o rolę 
czy o łąki, — t zy uprawiać pszenicę, czy jnne zboża’ 

leszanki paste.wne, czy okopowe, czy kupować m®. 
sizyny rolnicza i jakie ? M

Polsho pofrzeimie dynastłf!?
Monarchistyczny dziennik paryski „Action F rań  

caise" zam ieści d łu g i artykuł, w którym jeden z 
J6J przyjaciół prze-bywiają€y chwilowo w Polsce, uza­
sadni® w obszernym historycznym wywodzie fco’niecz 
ność zaprowiadzenia w poisce monarchjd. ’

O w anonimowy autor pisze, że przed kilku laty
„zaczął się w Pojące zarysowywać ruch  monarchi- 
styczny, który znalazł wielu zwolenników wśród lu d ­
ności wiejskiej i robotniczej (mniej w warstwie mie­
szczańskiej). Na nieszczęście ru ch  ten nią dopro­
wadził do zmiany reżimu, lecz wyszedł n® koroyść 
zamachu staimu, dokonanego przez mairszałka Piłsud- 

skiego..." Dzisiaj zdaniem koreispondent® Action 
Francai.se“ — „dyktatura bankrutuje j ten stan rze­
czy na  mowo obudził dążenia monarchistyczme".

_ Jest jednak dodaje au to r — jedna okoliczność 
“■toira zadanie monarchistów polskich czyni bardzo 

Maan n*a myśli br^k dynastii nairudowej, 
w szyscy monarchiści Polacy agodini są w tern że kan­
dydat do'korony polskiej nie m0że należeć do żadnej 
s ai t j  polskiej rodziny ary.stokratyciznej., jeśli ma 
stę u  rzymać ponad kla.saimi j stronnictwami, pawi-
Akatolickiej czł° nktem st,ajt'ój dynastji zagranicznej

W szyscy {>rzyjaciiele po lsk i we F rancji winn i 
sobie zyczyć, by ide® nioinarchistyczna w poisce za­
triumfował®, gdyż monarchj«a polska .utworzyłaby 
państwo silne, jakiego potrzebuje Francja i świat 
cały, dl® ustalenia pokoju, zaufania i  równowagi".
nos A r,azei? 0 >>st^rei ‘dynastji obcej ,i katolickieij" od- 
mosi się chyba do dynastji Bour.bo.n-OrleanS, któroi 
szef książę d« Guise jest pretedeintem do tronu fra n ­
cuskiego. 1Iiau
n S °  U9U‘ni^ ‘U Alf<>nsa XIII z Hisapanji, Bourbo- 
owre me posia dają już żadnego tronu . Czyżby nę-

ich %an polaki? j j ę

I czyżby w łonie monarchistów polskich istotnie 
yąlano o nowej, trzeciej p r  bie Z dynagtją f,r an- 

CUisiką? Pierwsza próba da ła  naim n®jiznąkomits.za 
kraiowę, twórczynię Unji z Litwą, d ru g i — m ajśm S 
zruejszego z królów H^mrykta Waszego.

T a druga próba na d ługo  odstraszyła _  jak wiła-

paki To W Sybirze nie było kogo po drodze 
blf  ,rZe J ;łJU’ niekontent z nalegań at®mana. 
Jak widzę o ni czem mie zapominasz, lecz i  myśmy 

s ^ m  słabym rozumem już o w sz y stk im ^  
łllyisleli. Odzież wam wyd^clzę. Strogonew]e j,a za,<< 
wyznaczyłem carski żołd dla dowódców i żołnierzy 

Na skinienie cara dw®j słudzy przynieśli droga 
Koleo’ Zł° tą maier^  ,p0lkiry t9- 4 wł°żyli ją  na Iwana

Język, ,jak widzę, masz ostry — powiedzjał 
Jan — a  szabla, takaż?

o Zła' ’,W ki ° arae’ ie”  **« " ępił“
W«ź z m j.ch składów szablę, jaik/a ci sie rx>do- 

ba n.ajwięC(ej Pamiętaj, wybieraj najpiękniejsza. 
W reszei/e wzidTygać się chyba mie będziesz?

Z r&dośrią, zaiskrzyły się t̂»a)m,anawi oczy i rzekł; 
Wielki carze, ze wszys-tkich twoich ł&sk ta 

jest najwjęk-szę,! Grzechem by było wzdrygać sie 
J  P ^y je^em  twego daru. W ybiorę już z twego skła- 

U ń na^ ePsz3;- Al« — d^di^i, pomyślawszy trochę 
— ie y carze uie żałujesz swej szabli, potz;wól mi ie-

S  tWeg°  oarakiee° imie,nda J ê -
a ... * ° ,nfê °. si§ nie niartw — n ie zapom.n,jrny 0 nim

mu A®lę i 0ba^ iasZ’ zebW ^ i*  umiał dogodzić jego miłości to wez dwie szable, jedną d la  siebie 
d ru g ą  d la  Je,rmak.a . ’

Koleo yadośnie dziękował.
_  Bóg ci zapłać! Zasłużymy gię twej carskimi 

miłości te.mi svablamj. * ę J Car Kiej
Ale na sx•<blach m,e koniec — mówił dalej jam 

-p o trz e b n e  Są wam dobre zbroje. Na ciebie dobi€- 
y> przymi -rzys'Z sani, ale ma Jermaka żeby sie 

nie omyhć. Jakiego om« będzie wzrostu?
, , — Mojego. Jeno w plecach szerszy, mniej więcej 
tak J®k ten Oto -  rzekł Koleo, Wśkazujjąc na jednego 
ze swoich towarzyszy, który przyniósł ogromną pa­
kę brom., m icd  n® ziemię i st®ł z ty łu  z roźdzta-

wioną gębą, podziwi®jąC to złote szaty królewskie 
o ubiór łuczników, otaczających tron.

tuŁ^j Wielką zbroję z orłem — za- 
wołał car. — Przymterzymy ją  na tego gapia.

W net oczy wszystkich ^dziw iła  ciężka żelazna 
zbroja ze złotem,! d.wUgłowemi orłami na plecach i 
p *ersitacn.

— Wkładaj ją  niedźwiedziu — rzeikł Jan.
D rągal usłuchał, lecz mimo usiłowań nie móeł

w nią się wcisnąć, a  ręce closzły zaledwie do łokci
n,e Ad®rz®ie.*e,; ******* n a jakieś daw-'

— I>°syć, dość — zawołał Koleo, z u w®ga m -  
w :»«A na d rągala  nie piłu j więcej, jeszcze ro^er 
wiesz. -  A potem zwracając się do Jana, r ze,kł- żbro

d,a JermAka Timofeicza. ten zaś d la  
czIL  tak- K ‘™ze’ b0 «° kułaJki nie pusz-
dz^esź t klch k'J akoW’ j^k  jogo nigdzie nie znaj-

— Pokażno swój ku łak  -  powiedział Jan , z cie­
kaw ością Się w patrując W drągala
ro^klAtT PatrZ° ł Zdu;mi° ny> J,ak kdy'by nie zrozumiał
. ~  Słyszysz capie — powtórzył Koleo _  pokaż
kuł-a-k jego carskiej ^

— A jak mi za to głowę odrąbie? — spytał d ra - 
Ł 1ę"a Jeg° głUpi6j tWarZy d°,strzedz można byfo

.Car się roześmiał a  i obecni nie mogli sie dow- 
strzymać od śmjechu. ® ę po

Ab durn iu , durniu  — dorzucił Koileo_bvłeś
zaw ,^ durniem d durniem  zostałeś. ył
cm 1! ^ ysw° b®'dziv^ zy 'd rągala  ze zbroi, poprowadził 
go tronu 1 pokazał carowi jftgo dłoń, pod4 niejsza do 
niedźwiedziej łapy, niż d,0 ludzikęj ręki. J ^

— Nie gniewaj się, parze, za jego głupotę Chłoń
r Zeczy d° b ry. iSwemi rękoma ^yw ceS  

schwycił do niewoji cairewlicza Mametkuła.
(Ciąg dalszy nastąpi).
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Wszechpolska wystawa
drobiu, aołębiił królików w Toruniu

Wystawa p>włyiżsi2A, która się  odbędzie w czasie 
od 5 do 8 grudnia br. (włącznie) w Toruniu w badi 
wystawowej w parku obok Cegielni przy ul. Bydgo­
skiej zapowiada się bardzo dobrze Zgłoszono pokaź­
ną ilość drobiu, gołąbi i królików z wszystkich
jowód^tw Rzeczypospolitej Polskie}, jak również wy- 
łęgarki (zagraniczne i krajowe)*, wzory kurników i 
inne rozmaite przyrządy i urządzenia potrzebne w 
nowocześnie prowadzoinej hodowli, oraz wykresy, da- 
me statystyczne itp.

Otwarcie Wystawy nastąpi w sobotę dnia 5 grud­
nia br. o godz, 11-tej przed południem..

Spieszcie wszyscy n'a powyżsą Wystawę, gdyż 
będzie to jiedyna okazja do przekonania się o na- 
azym dotychczasowym dorobku na polu hodowla drób
nego inwentarza

Bilet wstępu wynosi 1.— zł., dla wycieczek zbio­
rowych zniżono bilet wstępu na 50 gr. Zwiedzający 
Wystawę korzystają z 50 proc. zniżki kolejowej w 
drodze powrotnej do miejsca zamieszkania.

W niedzielę w godzinach południowych będą, wy  
głoszone referaty o hodowli drobnego inwentarza °w 
raz chorobach drobiu i ich zwalczaniu. Dokładny
program  będzie podany na terenie W ystaw y.

Jakie króliki hodować?
(Króliki hodujemy po to, żehy mieć z nich ro*z- 

maite korzyści, a więc przedewszystkiem mięso, sórki 
królicze, które możemy korzystnie sprzedać lub też 
d* mowe/mj sposobami przerobić na ładne futerka; z 
miękkiej wełny niektórych gatunków można mieć 
wiele pożytku, *da się ona bowiem na wyrób poń­
czoch, skarpet rękawiczek itd. Dobre wyniki ho­
dowli królików zależne są od wybrania odpowiedniej 
rasy, odpowiednich sztuk de rozpłodu, prawidłowego 
wychowu młodych królików, odpowiedniego żywie­
nia i  opieki.

Jest bardzo dużo ras króliilków, różnią się one 
między sobą wielkością, ubarwieniem, długością 
włoisa. Są króliki olbrzymy dochodzące do 6 kg. wagi 
są maleńkie, są wreszcie długowłose króliki Ango­
ry, które strzyże się jak owce dla zdobycia ich dłu­
giej, miękkiej wełny. Z ras specjalnie mięsnych są  
najczęstsze w Polsce białe olbrzymy, wyrastające 
dp wagi 5—6 kg o białem futerku. S ą  one jednak 
delikatne, wymagają dużych wygód, ciepłego pomie­
szczenia i trudniej się rozmnażają..

Najbardziej poleca się do hodowli króliki ras na­
dających silę do  ogólnego użytku, to jest takie, k tó ­
re oprócz smacznego mięsa d a ją  dobrą skórkę zdat­
ną do przeróbki na futerka, p o k ry tą  gęstym puszy­
stym włosem. Króliki te łatwo &ię rozmnażają, nie 
są  wymagające co do pomieszczenia i  żywienia, mło­
dzież wychowuje sdę bez zbytniego kłopotu, pofzatem 
są  bardzo odporne na choroby i wytrzymałe. Z tych 
ras najczęstsze są w Polsce: popielato-szare o tró j­
barwnym włosie Szynszyle i ipojpielato-błękftne N ie- 
b^eakie Wiedeńskie. Oprócz tego h o d u ją  króldiki 
Angory, najczęściej białe, choć hywiają też czarne 
i popielate. Mają one puszystą d łu g ą  sierść, którą 
wyczesuje się zapomotcą grzebienia lu b  strzeże no­
życzkami. Z sierści tych królików robią p rzy doda­
niu wełny o wCZej miękkie tkaniny, samodziały lub 
też wyroby dziane n<a dru tach  lub  szydełkiem. Swe­
try, pończochy, ręka/wiczki z czystej wełny Ango­
ro w, lub zmieszanej % wełną owczą są bardzo ciepłe, 
trwałe, miękkie i przyjemne w noszeniu. Króliki An­
gora można polecić d la  okolic, gdzie rozwinięty jest 
przemysł ludowy, specjalnie zaś tkactwo samodzia­
łów wełnianych

ROZMAITOŚCI

Sad Salomona
jeden z  większych restauratorów  w Ne w-1 Je r­

sey w Stanach Zjednoczonych stał się ofiarą zło- 
dzieją, nietylk" że został okradziony, lecz został ska- 
zjne ny na kilka miesięcy więzienia i dosyć znaczną ka 
rę  pieniężną.

Mianowicie jakiś nieznany osobnik skradł z okna. 
wystawowego restauracja kilka butelek z jakimś p ły ­
nem i iskrzynkę z prowizją. W kila dni potem restau­
rator przegląda jąc gazety, zauważył fotogrsufiję osob 
nika aresztowanego ,za włóczęgostwo. Twarz jego wy­
dała się papu  ̂estaulratorowi znajomą. Czy czasem to 
n*ie on chodził pod oknami w dzień kmdz;iez> . -. 
naturalnie, że to złodziej!

iSędzia śp d .zy  otrzymawszy skargę z opisem o- 
k o liczno ści kradzieży i wskiazanietm domniemanego 
z łodzie jay nje bardzo wietrzył we wzorową pamięć 
skarżącego, więc postanowił zrobić następujące do­
świadczenie:

postaw ił w rzędzie kilku świadków i funkcjoniar- 
JiUSZÓW 'policji w cywilnych ubraniach, następnie 
tego włóczęgę i -dla pewności sam 
stanął między nimf, zanim sprowadzono restauratora.
Ten oglądnął wszystkich starannie d oświadczył, 

kładąc rękę  na ramieniu sędziego:
— Oto ten, którego poszukuję!
Zakończenie było szybkie. Niewinnie posądizony 

włóczęga został natychmiast zwolniony, sędzia zaś 
wziął ze stołu butelkę, k tó rą  uciekający złodziej 
porzucił, odkorkował powąchał mocno no^em i ska­
za} restau ra to ra  ,z>a złamanie prawa o prohiihicji na 
grzywnę i więzienie. W butelce bowiem by ła  whisky.

„DZIENNIK POMORSKI4*

Uczciwi bandyci i
Obywatel Nowego Jork-u, CharUe Roz&en wracał 

późnym wuecz')rem d<> domu, gdy do  Aiego zbliżył-a 
się niłodaiutk-a dziewczyna o słodkiej buzi i  niewin­
nych ochach, prosząc gę, by zechciał jej k) warzy szyć 
w jej aucie, które sama prowadziła.

jako  ,powód podała,, że odwiedziła ona chorą, 
przyjaciółkę i pozostawała, przy niej aż do tej pory, 
gdyż przyjaciółka couła się bardzo źle. Gdy wyszła, 
jakiś pian zaczepił ją, i koniecznie chciał jej towarzy­
szyć w aucie, czyniąc niediwuzmiacane propozycje.
ponieważ nigdzie niema policjanta jest w kłopocie i
prosi, żeby ją. odwiózł do d-omu jej rodzicó".

* Chariie Ro^een z dumą, zgodził się zostać ryce­
rzem nieznajomej.

W chwili wsiadania do anta, jak iś cień skirył się 
za jogiem kamienicy. Jakież jed:nak było- zdziwienie 
Char lis  gdy auto pomknęło drogą, zamiejską, następ­
nie skręciło do samotnie stającego domtu otoczonego 
'parkiem i staJnęło przed gankiem ziamkniętego i jak- 
hy inieizamj/els®kałego domu.

Urocza szoferka nie wysiadała Z auta, dała tylko 
przeciągły sygnał klaksonem, na który wyszło z bocz 
uyeh, zupełnie niewidocznych drzwi k ilka  postaci, 
rob iących  wrażenie duchów i  otworzyło drzwiczki 
auta, każąc zdumionemu i przerażonemu rycerzowi 
wysiąść. N’i« zdołał zaprotestować, gdy .siłę zo»tał 
wciągnięty do mieszkania, chciał c°ś rzec do pięk­
nej towarzyszki. lecz auto skręciło w ziemności.

Rycerz 20 ego wieku znalazł się w rękach ban­
dytów!

Umieszczono go zresztą, w bardzo przyzwoitym 
pokoju po dokonaniu osobistej re-wiizji i  zmuszono 
do napisania listu do rodziny żądaniem 50.000 do­
larów, jako wykup, w razie przeciwnym miał być 
Ziamoj-dawany.

Rodzina p° 0'rzyzsmaniu listu, wysłała zapytanie, 
czy nie wystarczy 25.000 dolarów,, lecz bandyci byli 
nieubłagani, p o ‘dwutygodniowych targach stanęło 
na sumie 45.000 dolarów. Przecz, cały ten czas Cbarlie
był bardzo przyzwoicie traktowany i  karmiony, nie 
zbywało mu nawet na niektórych zbytkach. Wieczo­
rami s łuchał rad  ja, tylko niestety anj razu nie po­
kazała się piękna nieznajoma z auta, O któirej w skry- 
tośca ducha marzył.

W k ilka dni jego przymusowego pobytu zapro­
ponowano mu pokera. Szczęśc-ie jakoś mu sprzyjało 
i w ciągu kilki: seansów wygrał przeszłe 9.000 doi.

Gdy wreszcie nadszedł okup w sumie 45.000 do­
larów, szef szajki skrupulatnie odliczył i wręczył 
mu suimę przez niego wygraną, a nawet amusiił do 
przyjęcia, zgrzytając wprawd®ie i kpiąc 'pad adre­
sem Charlie rodziny — za ich skąpstwo.

Następnie zawiązano mu oczy i wywieziony, pozer 
stawiaj ą,c na peryiferjach miasta.

W saki sp~sób tworzono cegło 
znane nam z biblii?

Na dale,kim wschodzie, oid Chin do. Persji i Me- 
zo-potatmji włącznie znajduje się do dzisiaj w użyciu 
cegła, k tórą znamy & bilblji. Starożytny Egipt na­
uczył się sporządzać tę cegłę właśnie ad ludów azja­
tyckich. Cech ą  jej jest suszenie na słońcu.

Cegła jest wytrzymalsza od zwykłej,, palonej, a  
jeśli1 z wykopalisk starożytnych można było odtwo­
rzyć sobie obraz tak starożytnych miast, jak Nini wa, 
Rabylon i Troja, to zawdzięczać to najeży właśnie 
tej okoliczności.

Sposób sp-rządzania surowej cegły jest nastę­
pujący:

Przedewszystkiem ,kopie się rów 20—40 metrów 
głęboki, zależnie od tego, jak głęboko tkwi pokład 
lepkiej gliiny. Wodę podskórną odprowadza się  ka­
nałem, tak, by nad gliną pozostała tylko- wiarstwta 
wody do wysokości pół metra i .chroniła ją, od ze- 
sohnięcia. Ż kopalni tęj wyciąga się glinę w prym i­
tywnych workach płóciennych, czasem we wiadrach 
skórzanych. Następnie w specjalnych dołach czy 
basenach miesza s ię  ową g linę  z drobną, siecziką sło­
my i IZ iłem, celem nadania jej większej spoistości. 
Tak sporządzoną masę ugniata się nogami, .po-czem 
odlewa się z niej cegłę. Cegłę — suszy aję na słońcu, 
a  >po kilku dniach ubija się ją  raz wtóry kamii-erniami 
czy płytami, by ją. potem znowu suszyć n a  słońcu 
względnie nad piecem. Od długości czasu  suszenia 
zależy wytrzym ałość cegły. W ysuszoną cegłę pole­
ru ją  mieszaniną z gliny, wapna, i gipsu.

Glina, % której formuje &ię cegły, musi być bar­
dzo starannie wymieszana, w przeciwnym razie, ce­
g ła  rozłazi sdę

M ury sporządzone z takiej cegły są bardzo silne 
i wytrzymują wiele po>d tym warunkiem jednak,, że 
nie zostaną zaatakowane u podstaw swoich żyłami

Ateńczycy, jak poucza historia, niejednokrotnie 
zdobywali miasta nieprzyjacielskie tylko w ten spo­
sób, że pod m ury ochronne podprowadzali w-odę. 
Tak było przy oblężeniu MantUnęi. O brońcy Nmiwy 
samj wywołali zagładę miasta, bo gdy w mieście 
brakło wody, doprowadzali ją. Z zewnątrz pod mu 
mi. W oda podmyła m ury, które runęły. Miasto Milet 
nauczone tern doświadczeniem, ustanowiło specjalną 
policję budowlaną, która wykonywiała nadzór nad 
wyTrobom -cegły.

Zamek,emira ,z Buch«ry wykonany był z tak trwa 
łej cegły, że przetrwał wieki c«łe. Nawet k u la  kara­
binowa odbija się od jego murów^ ja k  od pancerza.

Nr. 280

Kluby świąteczne w Ameryce
Kupiectwo amerkańskiie ogromnie liczy na mie­

siąc grudzień, ż« w tym miesiącu popraw ią się ięh 
interesy. Powodem ich przypuszczeń są  tak zwane 
„Kluby świąteczne", -które wypłacą swym członkom, 
których jest 12 miijonów, ich  roczne oszczędności, 
wynoszące ogółem w tym roku 4 mi-ijardy złotych.

„Kluby świąteczne" to czysto amerykański po­
mysł. Są to swego rodzaju kasy oszczędności,, do któ­
rych  członkowie wnoszą systematycznie c° tydzień 
przez cały rok pewne sumy swych oszczędności na 
podarki świąteczne. Członkowie klubów sk ład a ją  
się z® wszystkich kagt społeczeństwa, również -jest 
bardzo dużo murzynów. Po ogłoszeniu prezydenta 
„klubów świątecznych" o sumie tak w ysokiej, któ­
ra mu być wypłacona w pierwszych dniach grudnia
wywołała oczywiście poruszenie wśród sfer kupiec­
kich, .które Uczą n>a ożywienie się h&ndlu w tym 
miesiącu.

Kupujcie tmm Krajowe!
RUCH WYDAWKiUiT
Sasabowski Stan., ppłk. dypl.

WYCHOWANIE ŻOLNIERZA-OBYWATELA
P^dręczjulk dla dowódców pododdziałów uzgodniony 
z „instrukcją, o pracy o-światowo-kuitura l ^ j  i wy- 

tcliowtawcaej w wojsku".
W a rs tw a  1931 Ceina 6 zł.

Wojsko ń> szkołą, której celem jest wychowane
me tyliko dzielnych wojowmików., lecz również i pra­
wych podanych swej ojczyźnie obywateli.

Zachodzi więc p y ta n i  jakie wiadomości, jakie 
zasady poiwiono o^o wpoić ż<>ł m ig o w i - obywa to lotwi 
państrw»a polskiego? Ozasu w okre^m s.zkoden,i-a jest 
ostało, a zatem należy nau przyswoić najistotniejsze, 
jak uajilejpdej do serca i rozum u przemawiające
wiadomości O państwie naiszem, o, wojaku narodoweim,
o <prawach i  obowiązkach żołnierza. Muszą mU oaie 
mówić, w jaki sposób doszliśmy do państwa pod- 
skidgoi, o wipływie naszego wojiska na budowę i u- 
trzyntanie państwa -nasżOigo, muszą wyjaśnić rolę i o- 
bowiązki każdego obywatela i żołnierza — bez wzglę 
du ina j,ego narodowość — w stosunku do naszego pań 
stwa w czasie pokojju i  wojny, muszą mu wreszcie 
d ać chociażby w przybliżeniu obraz tej wojjiy. 
Wszystkie w^pommiane wyżej zagadnienia wyjaśnia 
omawiana praca, metodą i  katego[rjami jak najprzy- 
stępniejszemi d!a żołnaerza. Ma ona charakter pod- 
ręcznika dla wychowawcy d dnieli sdę ffla  34 naiu^. 
Na {przykładzie nauki, przy pomocy ogólnych wska­
zówek, tyczących się układu: nauki, sposobu jeij wy. 
głas(zam'ia9 my-^li przewodniej, wytycznych co do 
v/prowadzeinda nauczanych w nastrój odjpo-wiedoi 

do dobrego przyjęcia nauki — autor uczy instruk­
tora - wychowawcę jak podejść do słuchaczy, aiby 
wynik był jak najbardziej wydatny.

Podobna szkoła obywatelska konieczna jest dla 
każdego, zwłaszcza zaiś d la tych obywateli, którzy 
nie odbywają czynnej służby wojskowej, z  powyż­
szego wynik a ? że ornawiia/na praca, jest niezbędnie po­
trzebna nieiyliko dla dowódcy pododdziału. Powinni 
ją  również posiadać mstmktoirzy organizacyj o cha­
rakterze zbliżonym do wojska^ a więc policja, straż 
graniczna, instruktorzy przysposobienia wojskowego, 

wreszcie nauczyciele kursów dokształcających i 
prelegenci oświatowi.

Książka została -zalecona do użytku przez pana 
I Wicentioaistra Spraw Wojskowych.

CELE I ŚRODKI ZABORCZEJ POLITYKI 
NIEMIECKIEJ.

łPod’ powyższym tytułem wyszła z d ru k u  nak ła­
dem Instytutu Szerzenia Praktycznej Wiedzy Prze­
mysłowej praca Ini. Aleksandra Ringmana.

Autor wskazuje ścisły związek między dążenia­
mi ‘Niemiec do zaboru Pomorza i Śląska, a istotnymi 
oelaimi imperj afistycznego ich programu, godzącego 
w St34n posiadania i interesy wszystkich mocarstw 
Europy.

iPrzegllądem sił gospodarczych i militarnych, bę­
dących na usługach zaborczej polityki niemieckiej, 
uzasadnia autor wnioski o realnęm niebezpieczeńst­
wie, grożącem światu ze strony powojennych Nie­
miec.

Praca, niezbędna d la każdego dzienni karm , po­
lityka i obywatela. Do nabycia w księgarniach i w 
Instytucie, W arszawa, Nowy świat 17. Cena 3 zł.

Wesoły kącik.
W SĄDZIE.

— Pański zawód?
— AUeto.
— Pan, taki słabowity z wyglądu?
— To nic, panie sędzio, ale ja u-trzymuję cały 

d"m z  -rodziną

Drukiem drukarni .Dziennika Pomorskiego1' w Chojnicach 
Redaktor odpowiedzialny: Bonifacy Chmielewski, Chojnice

W ydawca Ju lju sz  Scńreiber, Chojnice.



C H OJ NIC E I PO WIAT
t-hojuice, dnia 2 grudnia 193) r 

POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ.
Na mocy pac. 39 i 40 ordynacji miejskiej z dnia

30 majta 1853 r. zwołuję umiejszem zwyczajne jawne 
posiedzenie Rady Miejskiej na poniedziałek, dnia
7. grudnia 1931 r. o godz, 18-iej w saji posiedzeń 
Rady Miejskiej.

Porządek ofcj-ak jest następujący:
1. Drugi budżet dodatkowy na' rok 1931-32.
2. Sprawowanie rachunkowe za rok budżetowy 

1930-31
3. W niosek Magistratu o zatwierdzenie wydatku 

na zwalczania bezrobocia i uchwalenie sposobu po­
krycia.

4. Wniosek M agistratu O uch wa jem je zmiany re­
gulam inu targów wielkich.

5. W niosek Magistratu 0 uchwalenie zmiany r e ­
gulaminów zakładów opiekuńczych.

0. Wniosek M agistratu o uchwalenie pobierania 
podatków do opłat za prąd, gaz j wodę na cele zwal­
czania bezrobocia,

7. Wniosek Magistratu o powzięcie uchwały w 
przedmiocie pobierania dodatków do państw podatku
od obrotu.

8. W niosek M agistratu o powzięcie uchw ały w 
przedm iocie pobierania dodatków do państw , podat­
ku od ceny śwWdectw przem ysłowych i k a rt re jes tra ­
cy jnych .

9. Wniosek M agistratu o powzięCłe uchwały w 
przedmiocie pobierania dodatków do państw podatku 
od patentów n i wyrób i sprzedaż trunków, przetwo­
rów wódczanych i spirytusowych

10. PosiecŁzetnie tajne.
Chojnice, dnia 30. listopada 1931 r.

K o p i c k i
Przewodniczący Rady Miejskiej 

miasta Chojnic.
KOŁO PAŃ OGNISKA KOLEJOWEGO PRZY­
SPOSOBIENIA WOJSKOWEGO W CHOJNI­

CACH, W AKCJI NIESIENIA POMOCY 
BEZROBOTNYM.

W sobotę 28 listopada urządziło Kojo Pań przy 
K. P. \ \ .  Chojnice w pięknych salach dworcowych
k a Wikę na rzecz bezrobotnych miejscowych.

Na wje|kiej sali zaraz przy wejściu wystawiły 
panie ołasnein. siłami obfity bufet, sala następna 
była efektownie ubrana i oświetlana, a jeden z bocz- 
nycl. pokoi u b ra ły  panie w piękne, oryginalne, wła­
snoręcznie haftowane firany i obrusy kaszubskie, to 
też całość przedstawiała się imponująco 

Wysiłek w przygoto-wamiu był ogromny, le,cz przy­
niósł nadspodziewane dobre rezultaty, bo pomimo te­
go, że był to koniec miesiąca, zapełniła publiczność 
wszystkie saile po same brzegi. Zeszła się w gałach 
dworcowych cała elita chojnicka. Z panem starostą dir.
Zr leskim wraz z małżonką, burmistrzem p. dr Sobie 
raj'Qzykjem z małżonkę,, dowódca Baonu p. mjr dypl 
Dobrzańsikim, p . prezesem Sądu Okręgowego d r  

Drozdowskim, p. dyr. Gimnazjum dir. Korzeniow- 1 
skim, p. naczelnikiem Oddziału Drogowego ióż. 
Poczoblńem i lekalrzami rejonowymi, p dr. Bełko\\ 
skim z małżonką i p. dr. Piełowskim z małżonka 
na cze]e.

Imprezę zaszczycił swą. obecnością również p re­
zes okręgowy r  dyrekfco,r W ydziału Kontroli Dncho- 
dow w Bydgoszczy Welz.

(Poiraz pierwszy zeszli się kolejarze chojniccy z 
przedstawicielami władz innych resorów, lecz pomi­
mo to przedstawiała się całość niby jedna rodzina, 
a  efekt ten> że dla bezrobotnych uzyskano 
2o2,95 zł.

. Wynik ten zawdzięcza się życzliwemu popar- 
c lu obywatelstwa ■chojnickiego, sprężystej o,rgajnrj- 
zacji i wytężonej pracy Koła P ań  z p . dr -wą Rełkow- 
ską na czele, raz zast. komendanta rej. n inż Zału­
skiego i prezesa Ogniska KlPW. p. za«Tadow,Ca sta - 
C.j. Nowaka.

OBWIESZCZENIE.
W przedmiocie regulowania cen mięsa i jego 

przetworów.
N a podstawie rozporządzenia Wojewody Pomor­

skiego z dnia 2.. 1. 1931 r. o uregulow aniu cen prze­
tworów zbóż 'Mebowych mięsa i jego przetworów 
Poni. Dz Woj. nr 3 poz. 37), łącznie z rozporządze­
niem Wojewody Pomorskiego z dnia 10 3. 1930 r  
(ił-omorski Dz. Woj. nr. 7 poz. 76) oraz rozporządze­
nia Prezydenta R. p. z dnia 31 8. 1926 r. o zabez­
pieczeniu poda/y przedmiotów powszedniego uż\rtku 
(Dz. I'. Nr. 9h poz. 527) ufetaja po w ysłuchaniu 
ospmj] kornjisji badani®- cen, następuj<^ce 
1 kg słoniny świeżej ‘ ‘ 9.00 zł
1 k<g słonjjiy wodzonej 2.6O A
1 kg  saidła 2.20 A
1 kg boczku świeżego j qq zj
1 kg boczku wędzonego \ 30 /ą
1 kg szynk] świeżej 1 nn 7 }
J itarkówki 1.50 zł
1 kg kotletu 1 go 7i
1 kg smalcu 320 zł
1 kg nóg wiep,) zo"ycli (grube) i 00 zł
1 kg skoporwiny 9.00 zł
1 kg salcesonu zwykłego' "j'.20 zł
1 kg kiełbasy suchej 9 80 zł
1 kg królewieckiej ' o 00
1 kg wątrobiainki 1. gatunek 2.00 zł
1 kg wątrobianki u  gatunek 1 90 zi
1 kg czosnkowy pop zj
1 kig krakowskiej 2 40 Zł
1 kg kaszanki n on 7}
1 kg parówek 300 zł
1 kg szynki gotowanej 3 8q 7j
1 kg mięSa  wałowego bez kości Y.80
1 kg  m ięsa wołowego z kością 1.20 zł
} ‘ 1.40 zł1 kg kości 0.30 zł
1 kg łoju 2 00 zł
1 kg cielęciny zwykłej |  40 zł
1 kg cielęciny z k u lką  nerkówką j go zł
1 kg mjęsa siekanego ‘ j'gg z}

Ceny powyższe obowiązują od d®ia następni 
P° (>głoszeniu w miejscowej prasie j sa cenami mak- 
symalineimj.

W inni żądania lub pobierania cen wyższych od 
ustalonych ulegną ma podstawie ark 4 i 5 roap Prezv 
dem a R. P. z dnja 31 8. 1926 r (Dz. U, Nr 91 poz, 527) 
korze aresztu 6 tygodni lub grzywnie do 3.000 zł 

Równocześnie wzywam wszystkich konsumen- 
,°" by cen wyższych ud u«taflonych nie pła-ili a 
żądających wzg], pobierających cemy wvższ« n«da- 
waj] mi do skarania.

C/Jnv ustnej ii0 doją 7. 11. 31 r. a ogłoszone w* Ore- 
downiku powiatowym nr. 42 poz. 256 unieważniam. 

Chojnice, dnia 2 grudnia 1931 r.
STA ROSTA POWIATOWY.

Dl*. Zaleski.

UJECIE BANDYTÓW ROK PO ZBRODNI.
Gdynia. Policja tutejsza wyśledziła sprawców 

'napadu rabunkowego, dokonanego w grudniu roku
ubiegłego na gońou monopolu spirytusowego w Gdy­
ni, Konrada Fendrajaw skiego, którem u zrabowano 
teczkę z 7400 zł Bandytam i okazali się A dam  Kraw­
czyńsk i i Leon Zawadzki. K raw czyńsk i odbyw a o- 
becnie 7 letnią karę więzjenną za napady  rabunkowe 
dokonane w okolicach Sosnowca, a Zawadzki został 
d ję ty  "  Gdyni oaegdaj. Równocześnie z nim aresz­
towano niejakiego J a n a  Piłata, zam ieszkałego w Qhy 
lonji, k tóry  ukryw ał u siebie spraw ców  bezp«śred- 
iruo po napadzie i otrzym ał za t0 400 zł.

ZABÓJSTWO.
Nowemiasto. Węzasiesprzeczki między wjaści- 

-icieleni 3501.morgowego gospodarstwa we Wonnie po 
roaf lubawski) Rutkowskim, a robotnikami, Rutk0w- 
 ̂vi za>sfyr'-e.lił z iuz-ji 24-]etni0,gio 2*oj>otniikia 

n L,bH<*z^wsikieg . Zabity osierocił żmię i (|wojr dzieci 
Zabójcę aresztowano.

Wesele Łowickie!!! ?
(K stężo k  s ie  zyn i)

B a le t  Ghór — O rkiestra

Z okazji urządzonej „Kawikj" składam  w imie­
niu  Koła Pań przy KPAY. w Chojnicach serdeczne 
podziękowanie:

Dyrekcji Kolei Państwowej w Gdańsku za Ud«ie 
lenię s«łi d'worcowej, dzierżawcy bufetu p. PloiiĄ)i>- 
nowi za pomoc'i oddanie 25 proc. zysku Z wyszynku 
Paniom zia ofiarowany bufet. Zarządowi Ogniska 
KI W. 1 wszystkim, którzy w jakikolwiek sposób 
przyczynili się do urządzenia tej imprezy. Gościom 
za liczne j życzliwe poparcie.

Za Zarząd Koła Pań K. P. W.
(—) Dr-wa Bełkowska

NA OSTATNIM TARGU PŁACONO:
ja ja  2.80,—3 zł, masło 1.80—2.00, okonje 40—70 

gr, płotki 3 funty 1 zł, karasie 40—80 gr, szczupaki 
090—1 zł, wieprzowina 0.60—1 zł, cielęcina 0.80—
1 zł wołowina 70—90 gr, skopowina 80_1.10 zł iu-
czoine g ęSi fum 0 80—1 zł kaczki 0 .90-1 , ku ry  2—3 
i  in,dyki 5—7 zł, gołąbki paca 1.60 zł, zajace 5 zł, 
marchew 10 g.r , pietruszka 5 gr, cebula 10 gr, bura 

^ nla gr, jabłka 20—40 gr, gruszki
30—60 g r kart-dłe 2.50 zł, żyto 14 zł, pszenica 13-_15
zł. jęczmień 12.50 13 zł, owies 12—12.50 zł, groch 
12,50—13 zł, kapusta mendei] 1.60. Marchew centnaj- 
o zł, siano pęczek 60—80 gr, słoma ,cemfcna r  4 50 zł 
drzewo w szczapach 11—13 zł, torf 10—12 za 'fu rę  
Prostaki par a 22—26 zł za parę

WESELE ŁOWICKIE.
Jak mam donoszą, w najbliższych dniach przy- 

bywo do Chojnic słynny już  w całej P«ilsCe zespół 
teatru Kegjtonalnego z przepięknym widowiskiem 
które przed para tygodniami mieliśmy marność sły­
szeć przez radjo, Wesele Łowickie (Księzok sie zyni) 
jak  się bliżej d0wiaduljeony tealr przyjedzie w 'peł­
nym komplecie W łasny chór i orkiestra.

ŚLIZGAWKA W CAŁEJ PEŁNI.
Mruż tego raku dość wcześnie ściął jezioro, zakon 

ne o. ■, że już z końcem listopada, gromadzić zaczęli 
się na jeziorze łyżwiarze. Z dnia, na dzień grono a-
ma torów sportu łyżwiarskiego na jeziorze wZraata 
Łyżwiarstwo jem sportem zdrowym j ni^męczacytm
Pit zy r0zu'nmem upraw ianiu i jest szczególnie m ie ­
cenia godnym dla ludzi, którzy większą część dnia 
spędzają w biurach; gdyż jedna godzina biegania na 
łv z w,ach znakomicie orzeźwia organizm Szczegół 
n-e zwracamy uwagę Szan . Czytelników na majaca 
się. odbyć w* przyszłą nied'zielę imprezę na lodzie g,ta. 
laniem Pólsk.iego Czerwonego Krzyża. Na program 
wnprezy składają się: koncert, baloniki dla. dzieci 
,rożne niespodzianki, poza te m przewidziane jest w 
programie konkursowe bieganie na łyżwach i n>ecz 
hockejowy, które przeprowadzi zasłużony na* pólu 
propagandy sportu p. prof. Szczepański. Ponieważ 
czysty zysk z im prezy przeznacza Czerwony Krzyż 
na rzecz bezrobotnych, obywatelstwo chcąc, przyjść 
/. pomocą naszym najbiedniejącym, winno w niedzie 
lę gremjajnie udać na jezioro Zakonne. Początek im­
prezy o godz. 14 (2 po południu).
T. Pomorza

„PUŁASKI” W DRODZE DO AMERYKI
Gdynia. Odpłynął z Gdyni okręt „P u łask i11, Za- 

bra wszy ^  pasażerów do Ameryki Północne i 0- 
raz 9 do Kopenhagi. * *
,■ N'pw Yor i<u okręt przybędzie w dniu 5 g ru d ­

k a  rb. W drogę powrotną dc Polski „Pułaski” wv- 
ruszy vv u S g rudnia ba\

W edług dotychczasowych obliczeń na tę ostatnia 
podroż w ro-ku bieżącym „Pułask i” zabierze pomad 
oOO pasażerów, udających się n a  Boże Narodzenie 
do starego kraju.

Poznańska giełda bydlęca
r oznań, dnia I. XII. 19 j 1.

Płacono za 100 kg. żywej wa.i za
A. Woły: B y d ło :

8 pełnonńęsne wyiuezone woły, naiwjż<z-‘
warto-ci rzeźre.i, tbezaprzęgant 70 80

b) pełnotrięsne wyiuezone woły od
H, 3( ,al 58 68
a) Mięs s e tuczone starsze 44 52
c) Miernie odżywione 36 40

3. Stadniki :
a) Wytuczone pełń on; lesiste 60—
b) Tnczore mięsiste 59
e) Nietucione, do rze odżywione starsze 44 -50
d) Miernie odżywione 30__4o

C. Krowy:
Wytuczone pelnomiesiste 70— 8t>
'Fuczone mięsiste 6()~ e6
Nietuczone, dobrze odżywione 40-Hrt
Miernie odżywione 90

Jałowice; - 4
Wytuczone pełnom’ęsiste 70_ 8n
Tuczone mięsiste ' 60—68
Nietuczone, dobrze odżywione 42__52
Miernie odżywione .9 2—88

C ie lę ta  :
a) najprzedniejsze cielęta tuczone 79
n) średnio tuczone cielęta i ruiiprzednGisre 

ssaki ‘ " b2
c, mniej tuczone celęta 1 dobre ssaki 59
d) liche ssaki ^“1

_ , O w ce j
Opa y chlewne j

3) jagnięta tuczne 1 młodsze skopy t :cme 7q 
S w in te  :

a) tuczone ponad 150 kg. żywej wagi
b) pełnonnęsne od 120 do 150 kg żvwej

wagi i00
c> pelnomięsne od 100 do 120 kg. żywej

wagi 92
d) i»ełnomięsiste od 80 do ICO kg.

żywej wagi 84.
e) mięsne świnie ponad 80 kg. 75.
0 maciory i późne kastraty 8q.

Świnie bekonowe 7$.

80

80

-106

98

RUCH w  TOWARZYSTWACH
Zebranie Koła Polek odbędzie się w piątek, dm. 

i J> >. o godz. o p0])0! . w salce w s^roistwie. Wykład 
ŝ ygtoA p. <iyr. Matysjkowa, o  ja  k * i a jj i cz^iejszy u- 
dzaa} członkiń uprasza uprzejmie * Za^zad 

Zebranie Narodowej Organizacji Kobiet odibe- 
(Izie Się W środę <inia 2 grudnia l>r. o go<iz, 8-ei wi€_

W l a k t !u p* WęfflOTskiego ul. Bątocrego 1.
O ]IC ny udział członkiń jak i  sympatyków zappagza

Sodalicja Marjańska Żeńska. Rekojek^jf 01^' Su- 
dr.łicji odbędą się w kaplicy tu t. klasztoru począw-

4 t>m- ■6° wtorku 8 g ru d n ia  br.
°  i Ad wieczorem. Zarząd

Zebranie T0w. Pań św. Wincentego a PauR, o<l
będ«ie się w środę, dnia 2-go g ru d k a  1931 r.

Towarzystwo Powstańców i Wojaków Ł ^jje*, 
Jozefa Hallera. — Zebranie mies,ięc«ne odhedzie sie* 
w arodę dn. 2 grudnia j>r. puakk o. godz. l 9-te i w 
lokalu p. K. Seydy. Na porządku obrad m. jp wy. 
kład 4rh. mjr . Niehóraika. Z-arząd
« J ;  G So*t°ł  7  ̂ Pią-^k dnia 4 grudnia rb. o godz. 
L m atfnkl drh' 'V ęsierskiego o d h ę d z if s ^ .
uaS T S  ’ na ltk>rą 2alJrasza się wszystkich dru­hów ćwiczących ^  wzglzdu na ważność omawie- 
nych spraw. C^łem. iNac^Mctwo.
w_ fb r a n ie  mies.ęczne Zw. Byłych Zawód. Wojsko- 
wych odbędzie srę w czwartek dnia 3 bm 0 SoAz 20 
w lokalu kolegi Szycy. Z a S
tek ®B°dszych — Zebranie w cZwa,r _

■k o godz. 8-c. w Szkole Powsze,chnej. Przybycie
8skystk’ch konieczne. Kierownik^

Towarzystwo Handlowców, Chojnice. — w  czwar
ek, dnia 3. 12. bl\ zebranie Towarzystwa O liczne 

1 P T i  mn !  przybycie członków uprasza Z a S  
T «w Gimn. „Sokó|« -  Oddział żeński. -  ć^ i-  

czenią odbywają się regularnie o godz. 8-mej w po-
w ik p i^ p ' cz^ 'ai!tk l> w hali gimnastycznej w k^ _  
wikcle. Przybycie wSzyStkich dr h. obowiązkowe 

Tamże przyjm uje się n0we członkinie
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Gdańska giełda bydlęca
Gdańsk, dnia 1. XII. 1931 r. 

(Ceny za 50 kilogram żywej wagi.)

A W oły: B yd ło  Gulden
a) pełnomięsne wytuczone woły, najwyż­

szej wartości rzeźnej 1. młodsze 27—29
2. starsze - -

b) pełnomięsne 1. młodsze 23—25

B. Stadniki:
a) młodsze pełnomięsne. najwyższej

wartości rzeźnej 23— 25
b) pełnomięsne 20—22
c) mięsne 18—20
d) miernie odżywione —

C. Krowy:
a) młodsze, pełnomięsne, najwyższej wartości

rzeźnej 22—24
b) pełnomięsne 20—22
c) mięsne 15— 18
d) miernie odżywione do 14

D Jałówki :
a) pełnomięsne, najwyższej wartości rzeźnej 27—29
b) pełnomięsne 23—25
c) mięsne 20—22

C ie lę ta
a) najprzedniejsze cielęta tuczone 70—75
b) najprzepniejsze ssaki 50—62
c) średnio tuczone cielęta średenie ssaki 35—40
d) liche ssaki 12— 15

O w ce
a) jagnięta tuczone i młodsze skopy tuczone 32—33
b) starsze skopy tuczone, liche jagnięta

tuczone i dobrze odżywione młode owce 22—25
c) mięsne owce i skopy —

Ś w in ie
a) tuczone ponad 150 kg. żywej wagi 32—33
b) pełnomięsne od 120— 150 kg. żywej wagi 29—30
c) pełnomięsne od 100—120 kg. żywej wagi 27—29
d) pełnomięsne od 80— 100 kg^żywejwagi 26—27
e) mięsne świnie 60— 80 kg. ży*. ej wagi —

Świnie bekonowe za 50 kg. 25—27

lleWo WsSótt S s im ls ® Peznimis
Poznan, dnia 1. XII. 1.931 r.

Warunek : harde! bart U.st. lałsd, ładunki wagon.
coi-tawa te 100 kg., *r zi«tv<jh.

2yu
Pszenita
Jęczmień przemiałowy 
Jęczmień browarowy 
Owies
Mąka t. Sńbg wł work. 
Mąka p. 65a/« wł, work, 
Otręby żytnie 
Otręby pszenne 
Otręby pszenne (grube) 
Rzepak 
Gorczyca 
Groch Victoria 
Groch Folgera 
Ziemniaki jadalne 
Słoma prasowana 
Siano luźne

26.75-
24.76- 
22 00-

27.00-
24.25- 
39,75- 
37.50-
17.25-
16.25- 
17 25— 
34 00 -
37.00-
25.00-
31.00- 

3.80 
5.or- 
6 . 00 -

•27,25 
25,25 
-24,50 
28,50 
•24.75 
40.75 
-39.50 
18 25 

■17,20 
-18 20
35.00 
-43.00 
-29.00
35.00
4.00 

-5.50 
6 50

Ogłoszenie.
Jarm ark gw iazdkow y przypadający na dzień 
9. grudnia 1931 roku

został przełożony
i odbędzie się w środę, dnia 16. grudnia 1931 r. 

W ięcbork , dnia 1. grudnia 1931 r.
Magistrat.

Szan. Publiczności miasta i okolicv podaję do 
łaskawej wiadomości, iż
o t w o r z y łe m  p r z y  u l .  S t r z e l e c k ie j  2 0 .

zakład krawiecki
wykonuję wszelką pracę w zakres krawiectwa wcho­
dzącą, także dla Wieleb. Duchowieństwa i panów 
wojskowych po niskich cenach.

Proszę niniejszem uprzejmie o poparcie mego 
przedsiębiorstwa

kreślę [się z poważaniem

Jan Lella
m is tr z  k ra w ieck i.

Trucia i wieczna anmlatka

fotografia
w powiększeniu

Do 10. grudnia przyjmuję gwiazdkowe zamówienia 
na powiększenia i udzielam przy takowych

30 % rabatu
(Wszelkie do tego dnia zamówione prace będą gotowe do dnia 

20 grudnia do odbioru.
Zakład artystycznej fotogr. i powiększeń
A. Góralski, Dworcowa 19.

Przetarg przymusów
W c z w a r te k , dnia 3 

12. 1931 r. sprzedam w  
Rytlu najwięcej dającemu 
za gotówkę:

1 parę warchlaków, 1 sa­
nie, 1 wóz roboczy, 7 p o- 
wózek.

Zbiórka reflektantów o godz.
12-tej przed sołectwem.

W. K ow alsk i
Kom. sąd. Chojnice. 3196

Podarki gwiazdkowe
po nadzwyczaj niskiej cenie
i*ik •

płaszcze 
czapki 
dery
wory do nóg 
kamizelki 
kołnierze
peleryny kuczersk.

. Weiiand
kuśnierstw o
ee ul. Dworcowa 10. 
18. — Teł. 188.

noszukuje zaraz posady 
Kto wskaże ekspedycja 

Dzień. P om |

Futro
damskie

na sprzedaż.
Gdańska II. II ptr.

prawo.

D o b r z e ;
umeblowany

pokój
w centrum miasta 

zaraz do w yn ajęcia
Cdzie wskaże eksp Dz. Pom.

Kupię m ło d e g o

psa
D obberm ann  

Dworcowa nr. 10. 
Ś w ie ż e

Pokojówka gęsie pierza

Posiedzenie Kod; Hieisklei.
Na mocy §§ 39 i 40 ordynacji miejskiej z dnia 

30- maja 1853 r. zwołuję niniejszem zwyczajne jawne 
posiedzenie Rady Miejskiej

no poniedziałek, dola 1. grudnia 1931 r.
o g o d zin ie  18-tej

w sali posiedzeń Rady Miejskiej.
Porządek obrad wywieszony jest w skrzynce 

ogłoszeń w ratuszu.

Chojnice, dnia 30. listopada 1931 r.

Kcpicki
przewodniczący,

-  Kino Dźwiękowe - NowościI Dziś, w środę dnia 2. bm-
o godz. 8.15 wlecz.

P o d w ó jn y  p r o g r a m  —  2 0  a k t ó w !
Poraź pierwszy na tut. ekranie

groźny konkurent Tom Mix’a
Tim M c  C o y

w cowboyskim dramacie indyjskim 
p. t.

Indyjska krew
i doskonały dramat pod tyt.

Sposób na żony
R azem  20 aktów . 

W k r o tc e :

operetka Nonto Carla .TrolkoU I

Pilili
m o d e l  1 8 3 2

objętość skali oktaw.
N i e z r ó w n a n e  pod 
względem dźwięku i wy­
konania, d o r ó w n u j ą  
na j l e ps z y m wyrobom 

zagranicznym.

Fabryka Pianin

IS. JOhiie
B yd g o szcz

G daAtka 4 2 .te l.2 2 2 S

Filje:
POZNAŃ, ul. Gwarna 
liRODZIftOZ, ul. Toruńska 17/19 
LUBLIN, ol. Szpitalna 3

D ob rze u m eb low any
słoneczny

pokój
w centrum rr.iasta, zaraz 
lub później do wynajęcia.

Gdzie wskaże ekspedycja 
pisma niniejszego

Sprzedam
5 0  — 6 0  ce n t. dobrego

siana
August Drapp,

M ała Funka.

Przetarg przymusowy
W c z w a r te k  dn. 3 gru­
dnia br. o godzinie 10-tej 
sprzedam w  C hojn icach
najwięcej dającemu za go­
tówkę :

Różne towary kolonjalne, 
spożywcze, i t d. urzą­
dzenie składowe.

Zbiórka licytantów w moim 
biurze przy ul. Ramy 4. 
o g o d z . 11,30 w lokalu 
p. St Rlnka Rynek 6.

100 paczek kawy słodo­
wej i różne przymieszki 
do kawy.

Licytacja odbędzie się na- 
pewno.

S zelez iń sk i
Kom. sąd. Chojnice 209

darte i niedarte ira do 
oddania.
Szurmocli. Człucbowska 59-

Licytacja upadłościowa
W sobotę, dnia 5. grudnia br.

od godz. 9.30 sprzedawać będę w lokalu handlowym 
przy Rynku n r. II. najwięcej dającemu za gotówkę : 

b ie lizn ę , ręk aw iczk i, k ap elu sze, czapki, 
fartuchy różnej w ie lk ości, w ięk szą  ilość  
w staw ek  i koronek, w stążk i jed w ab n e  
k olorow e i różnej w ielkości, m aterja ł 
na suknie palta, różn e przybory do  
m odnlarstwa. jed w ab ie  aksam ity, krepa, 
o k o ło  50  r ó ż n y c h  s u k i e ń  d a m s k ic h  
g o t o w y c h .

Nadmienia się, że od dnia ogłoszenia już przed licy­
tacją można nabyć po bardzo niskich cenach wyżej 
wymienione przedmioty we f-mie Balcer & Borris 

Licytacja w dniu 5 grudnia odbędzie się na- 
pewno i każdy najwięcej dający otrzyma przybicie 
o ile podana cena nie będzie za niska.

Szeleziński,
210 komornik sądowy.

Przetarg przymusów
Dnia 3 . 12. br. o godz.
9- tej sprzedam w Nowej- 
eerkwi przed sołectwem naj­
więcej dającemu za go­
tówkę :

1 radjo komplet z pod­
stawką.

Dnia 4 . 12. b r. o godz.
10- tei w  L ichnow ach
przed sołectwem 

10 cielaków.
Pozatem w  O stro w item
o godz. 13-tej przed sole- 
ctwem

2 jałówki (2 lat) 6 ciela­
ków roczniaki, 1 kanapę, 
bielizniarkę, lustro, dywan 
i zegar.

Drabiński,
egz. Pow. Kasy Chorych 

Chojnice.

Ogłaszajcie w piśmie naszem!
>3K9H9HMHMMMHMH9HiHSMiH9HCH9H9H9l

$ ie b ie  I r o d z i  
od

Oózcządzaj i óK tada j  Ko 
ny groć>x d o  pupi lam  IŁ peunej instytucji 

ja K a
J H i g 5 K a ł C o m u n a ł n a K a s a 0 j i a ą d r . o ^ i  

Chojnice, RyneKA.

M M .  1 M M .  PŚ S ? ..dK S


